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RTNEK DRZEWNY
ORGAN DLA HANDLU I PRZEMYŚLU DRZEWNEGO

OFICJALNY ORGAN GIEŁDY DRZEWNEJ W BYDGOSZCZY, OFICJALNY ORGAN ZWIĄZKU PRZEMYSŁOW­
CÓW DRZEWNYCH W POZNANIU, OFICJALNY ORGAN KURSU HANDLU DRZEWEM W BYDGOSZCZY.

WYCHODZI W PONIEDZIAŁKI, ŚRODY I PIĄTKI.

PRZEDPŁATA n a  m a j 1928 ro k u  w y n o si i w  P o z n a n iu  
p rzy  o d b io rz e  w  e k sp e d y c ji i 4,75 z ło te . Na p o c z -  
ta c h  5,09 z ło te . P od  o p a sk ą  w p ro s t z ek sp ed y c ji 
w k ra ju  1 w  w o ln e m  m ie ś c ie  G d ań sk u : 5,50 z ło te . P od  
o p ask ą  za  g ra n ic ą  (o p ró c z  G d ań sk a ): 6,60 z ło ty c h . N u- 
m e r  p o je d y ń c z y  k o s z tu j e :  w  P o z n a n iu  w E k sp ed y c ji 
40 g ro szy . Z p rz e sy łk ą  p o c z to w ą  w k ra ju  1 w  w o l­
n em  m ie ś c ie  G d a ń sk u  45 g ro szy . Z a g ran icą  50 g ro szy .

R e d a k c j a ,  A d m i n i s t r a c j a  l E k s p e d y c j a
„RYNKU DRZEWNEGO**!

P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20. N r. te le f o n u  1820.
DRUKARNIA!

P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20. N r. te le fo n u  3406. 
K on ta  b i e i ą c e :  P . K. O . 206377 — B ank H and low y  w 
W arszaw ie  O ddz . w P o z n a n iu  — B ank  P rzem y sło w c ó w  
P o z n a ń  — B ank P o z n . Z iem s tw a  K red y t, w  P o z n a n iu .

O GŁOSZENIAt Za te k s te m i  20 gr. od  m ie js c a  m i l im e tr ,  
( s t r o n a  c z te ro ła m o w a ) .  W te k ś c ie  zaś  lu b  p rz e d  t e k s ­
te m : 55 gr. o d  m ie js c a  m i lim e tr , ( s t r o n a  d w u łam o w a ). 
OGŁOSZENIA: Z ta b e lk a m i o 30 p r o c e n t  w ię c e j. P rzy  
w ięk szy ch  i k i lk a k ro tn y c h  o g ło s z e n ia c h  s to so w n y  ra b a t . 
D la p o s z u k u j, p o s a d  p rzy  je d n o ra z o w e m  o g ło sz e n iu  
30 p ro c . ,  p rzy  d w u ra z o w e m  40 p ro c . 1 p rzy  tr z y ra z o -  
w em  50 p ro c .,  r a b a tu .  — K ażda n o w a  p o d w y żk a  o b o ­
w iąz u je  w sz y s tk ie  j u i  p rz y ję te  o g ło s z e n ia  od  d n ia  
— zm ian y  c e n  b e z  u p rz e d n ie g o  z a w ia d o m ie n ia . —

Przedruk dozw olony tylko
fffriftfifrifl 8 8 8 8  R R a a  g a  ć k z z z a ć *,

za podaniem  źródła (Rynek Drzewny w P oznaniu).

Od Administracji.
Jak w ubiegłych latach, tak i w tym roku podczas trwania 

ćM iędzy narodowych źTargóm to ćPoznaniu

od 29-go IV. do 6-go V. b. r. znacznie zwiększymy nakład 
,, Rynku Drzewnego ‘ by pismo nasze mogło się rozejść 
wśród najszerszych rzesz wystawców i zwiedzających Targi, 
zwracamy przeto uwagę firm zainteresowanych, że leży 
w ich własnym interesie jaknajliczniejsze zamieszczanie 
swych inseratów w tych właśnie numerach targowvch 

„Rynku Drzewnego".

Kredyt jako kwestja zasadnicza 
w przemyśle I handlu drzewnym.

K redyt!  —  oto wyraz o g ło sach  zb io row ych , jakie 
lęgną się w w szystk ich  gałęziach przem ysłu  n a ro d o ­
w ego i wybijają się nad  poziomy innych  zagadnień 
z zakresu  naszej gospodarki.

Brak kredytu , to b rak  podstaw ow ego  filara, na 
k tórym  całym ciężarem opiera się przem ysł i handel 
kraju.

K redy t — to w arunek  rozwoju operacji handlowych, 
to czynnik, którego znaczenie w życiu ekonomicznem 
w yrasta  do kolosalnych rozmiarów, k tó ry  je s t  m otorem  
toczącego się wciąż naprzód  życia gospodarczego .

Zagadnienia o ch a rak te rze  ek o n o m iczn o -g o sp o -  
darczym, powstałe na  tle braku środków finansowych, 
a wymagające rychłego rozwiązania, co z koleji wpływa 
na udoskonalen ie  s truk tu ry  ekonomicznej dziedziny 
przem ysłow o-handlow ej,  nie uwzględniają wcale z  jakich 
pow odów  i przyczyn rząd  lub społeczeństw o nie s tw o ­
rzyło źródeł kredytow ych i wywierają, z całą siłą n ie­
u c h ro n n y c h  k o nsekw enc ji ,des trukcy jne  zjawiska w życiu  
gospodarczem  państw a, hamując jego ekspansję  i ten ­
dencję , zm ierzającą w k ie runkach  progresyw nych .

Jak  pow ażnym  problem atem  hand lu  i przemysłu 
jes t  kredyt, dow odzi fakt, ze nieistn ienie  jego s taw ia  
całe odłam y tej dziedziny, a n aw e t  i ca łe  gospo­
d a rs tw o  sp o łe c z n e  przed groźnem ham letow skiem  
zagadn ien iem : być albo nie być.

D y lem at i s to tn ie  krytyczny.
D ok tryny  ekonomji spo łecznej s tw ierdzają ,  jako 

n ienaruszoną  prawdę, jako pewnik, nie ulegający abso-

R i c h a r d  m u l l l p  crffMpb’rz

Ile nieproduktywnej pracy
zwłaszcza w martwym sezonie  wykonują tartaki a co możnaby 
nią zdziałać.

N. p. wyrabia się zawsze jeszcze do każdego przetarcia 
nowe przekładki (a s tare  idą na opał) zamiast s tare  przekładki 
przed każdorazowym użyciu imp egnować niezrównanym ś ro d ­
kiem ochronnym przeciw zesinieniu sosny.

„F U N G IM O R S " D . R . P .
wedt. P ro f .  Dr. R o th e r ’a.

Je s t  to tak samo, jak gdyby ktoś chcia ł prasować heb­
lowiny przed ich spaleniem.

Przeto  proponujemy: z małej części do wyrobu nOwych 
przekładek przeznaczonego drewna zbudować sobie zwyczajne 
koryto do zanurzania i używane przekładki po dokonanej impreg­
nacji Fungimorsem zużyć do staplowania impregnowanej tarcizny.

W taki sposób cała tarcica pozostanie biała a prócz tego 
zaoszczędzicie wiele kłopotów i pieniędzy.

Prospekty i świadectwa prześlimy bezpłat.; jak jes t ich adres?
Przedstawicielstwo na Polskę: 8

C. A. F R A N K E -  B y d g o s z c z ,
ul.  Ad. C zar to rysk iego  2.

SCULEStSCUC NUTZU01ZU ANDLUNG 
G U S T A V  G H A U  £* U E I D E L 

( U E M N I T l



2 RYNEK DRZEW NY. NR. 44. 1928

lutnie żadnvm  komentarzom, że po s tęp  gospodarczy  
w epoce now oczesnej je s t  uw arunkow any  rozw ojem  
k redy tu .

Już w ubiegłych stu leciach, k iedy h ande l  w pań­
stw ach , n iosących p o ch o d n ię  cywilizacji, w porównaniu 
z dzisiejszą jego w szech s tro n n o śc ią  i potęgą, był w 
powijakach, już  podówczas kw estja  kredytu zaprzątała 
umysły ekonom istów  i w eszła, dzięki rozw ojów i gos­
podarczemu świata, do szeregu  zasadniczych  p rob le ­
matów.

Cóż mówić dziś, w czasach  ro z k w itu ?  zda się 
do tarc ia  d o  najwyższych poziomów udoskonalen ia  
wszystkich form g ospodarstw a  społecznego?

W Polsce, po  przejściu o rkanu  w ojennego i po­
czątkowo s ła b y c h ,a  w ia ta c h  następnych, coraz to sil­
niejszych, bardziej pozytyw nych, p rą d ach  stabilizacji 
całokształtu  u s tro ju  życia społecznego i gospodarczego, 
sp raw a  kredytu  dla przem ysłu  i h an d lu  przekształciła 
się w palące zagadnienie.

W  okresie  markowym sp raw ę tą  nie można było 
w ysunąć  na tor realnych  poczynań, mając na myśli 
pew ne k o n k re tn e  posunięcia  w k ierunku  załagodzenia  
o s t ry ch  potrzeb kredy tow ych , poniew aż tru d n o  było 
w ów czesnych  w arunkach  inflacyjnych ustalić s topę 
p ro cen to w ą dla pożyczek, udzielanych w m arkach pol­
skich, chociaż na  krótki termin, nie m ó w iąc  już o po­
życzkach d ługo term inow ych.

K urs  dolara, jako waluty o stałym parytecie, 
o w artośc i  początkow o dostępne j ,  był podłożem kal­
kulacji hand low ej.

Z chw ilą jednak  stabilizacji złotego, kw estja  kre­
dy tu  s ta ła  się jeszcze  bardziej naglącą, bowiem siły 
materjalne przem ysłu krajów, zostały osłab ione inflacją.

Dziedzina przem ysłu  drzew nego  jak zresztą  p o ­
k rew ne  jej inne  gałęzie g o sp o d ars tw a  narodow ego , 
od p ierw szych  lat niepodległości Polski, były p o z b a ­
w ione  źródeł stałego k re d y tu  tak ze strony rządu jak 
też insty tucji  bankow ych .

Skarb  Państw a przez  szereg  lat, uporczywie wal­
czył z inflacją, spo trzebow ując  na ten  cel ogromne 
sumy. N atom iast p ryw atne  banki, albo nie posiadały 
dostatecznych funduszów  k redy tow ych , względnie silnie, 
a w pojedyńczych w y p ad k ach  zbyt nieoględnie zaan­
gażowały się w spekulac jach  gie łdow ych, co w p ó ź ­
niejszym  czasie by ło  pow odem  u p ad k u  szeregu po­
m niejszych  i s łab szy ch  banków.

D p o l t  do zm niejszenia  wielkości jednos tek  produhcyjnytli  
w przem yśle drzewnym .

(C iąg  d a lszy ).
Przenoszenie  o ś ro d k ó w  wielk. p rzem ysłu  d rzew ­

nego naogó ł było  p rak tykow ane na  całym  te ren ie  A. P.
Do połowy zeszłego s tu lec ia  przem ysł tartaczny  

rozwijał się spec ja ln ie  w s tan ie  Man, położonym w pół­
n o c n o -w s c h o d n im  kącie A. P.

Około 1870 r. punkt ciężkości tego  p rz em y s łu — 
p rzen ie s io n y  zo s ta ł  d o  s tan ó w  pojezierza.

W  1900 r. jako  tereny  najw iększej produkcji ta r ­
tacznej, w ysuw ają się południowo w sch o d n ie  s tany  
z okolicami, zalesionem i przeważnie d ługO-iglastą żółtą, 
sosną, a w 19(»5r. znów następu je  p rzen ies ien ie  o ś ro d ­
ków tartacznych  na wybrzeża oceanu  Spokojnego, po ­
kry te  daglezją.

Sam o przez się rozumie, że p racujący  na  takich 
w a ru n k ach  przem ysł drzewny niema nic w spólnego 
z ra c jo n a ln ą  g o sp o d ark ą  leśną.

P ry w a tn i  właściciele lasów  dawali możność kom­
pletnej dew astac ji  lasów, nie k rępow aną troską 
o przyszłość.

Jeśli zaś  p ryw atne  in s ty tu c je  finansow e posiadały 
pew ne  sum y rezerw ow e, na ten czas  p rzeznaczano  je 
częściowo na cele k redy tow e o wysokiej s to p ie  p r o ­
centow ej,  zazwyczaj p o d łu g  kursu  dolara. .

K atastrofalny spadek  marki, bezow ocne  na tenczas  
usiłow ania  skarbu  w celu stabilizacji waluty, deficyty 
b ilansów , łącznie stworzyły podłoże do scep ty czn eg o  
s tanow iska  zag ran icznych  finansistów wobec naszych  
wysiłków stabilizacyjnych. W takich w arunkach  s taran ia  
rządu i grup przem ysłow ych o pożyczkę zagranicą nie 
mogły uwieńczyć się pow odzeniem .

Tak więc na wyjałowionej glebie rynku pienięż­
nego, z przyczyn natu ry  ekonom icznej,  w la tach  ub ie­
głych, nie m ogło  wytrysnąć takie  ź ró d ło  kredy tow e, 
k tó reb y  stale i korzystn ie  zaspakajało  materjalne po­
trzeby przemysłu drzewnego.

P ew n a  okoliczność łagodziła  nieco to o s t re  zaga­
dnienie, była ło system atyczn ie  wzrastająca kon iunk­
tu ra  w drew nie.

Niemcy, będąc głów nym i odbiorcami polskiego 
p ro d u k tu  drzew nego, zawierając transakcję  z naszymi 
przem ysłow cam i na  dos taw ę drew na, zwykle udzielali 
im znacznych  zaliczek, za k tó re  zakupywano surow iec  
d o  zakładów przeróbczych. Z Anglją rzecz się miała 
nieco inaczej. P ryem ysł  drzew ny nawiązał s to su n k i  
handlow e z rynkami angielskimi o wiele później.

Anglicy mało n as  znali, jako przem ysłow ców  
wógóle, a dos taw ców  w szczególności, co do pew nego  
stopnia n iekorzystn ie  wpłynęło n a  ustalenie w arunków  
dostaw y d rew ne  polskiego do Anglji, bowiem angielscy 
kon trahenci zasadniczo nie udzielali zaliczek, żądając  
przy tem  d o s taw  cif porty angielskie.

T e  ciężkie w arunki, zwłaszcza k iedy znikąd nie 
można było  liczyś na pomoc finansow ą, plastycznie 
uwypukliły n iekorzystną  s tronę  handlu  drzew nego 
z Anglją, dodajmy —  trw ającego po dziś dzień.

Z  w ybuchem  w ojny  celnej, z chwilą kiedy granica 
niem iecka zosta ła  zamknięta w ysoką taryfą celną dla 
krajowej p rodukc ji  półfabrykatów i fabrykatów, a więc 
również dla d rew n a  uszlachetn ionego, przem ysł drzewny 
wogóle, a tartaczny w szczególności, znalazł się w cięż- 
kiem położeniu  materjalnem, pomimo, że zakupy A n­
glików wzmagały się.

N a d c n  iar złego zaznaczyła się pow ażna  zwyżka 
ce n  na d re w n o  surow e, w y w o ż o n e  m asow o  d o  Nie­
miec, co znacznie u trudn iło  tartakom  nabycie jego na

Z u s t  w ybitnych znaw ców  gospodarki leśnej A. P. 
dają się  słyszeć bardzo n iepoch lebne opinje o s to s u n ­
ku do bogactw  leśnych tego kraju.

Jeden  z p ro feso rów  ekonomiki leśnej na u n iw ersy ­
tecie, Jo h n  Ise, w  dziele swym „H is to r ja  polityki leśnej 
A. P .“ g o s p o d a rk ę  leśną nazywa „przygnębiającą swym  
bezmyślnem  n iszczen iem  i opustoszan iem  w sp an ia ­
ły ch  lasów i cynicznem rOzgrabianiem cennych  skarbów; 
polityką, której h is to r ją  am erykanie nie mogą się szczycić".

„G dyby  — mówi dalej p ro fesor  Ise — były u jaw ­
nione w szystk ie  ta jem nice  sfer miarodajnych, gdyby 
w yśw ietlone zostały s p o s o b y  hand lu  d rz ew o s tan a m i 
i żeby uw idoczn ione  zos ta ły  w szystkie  ciche k o m b i­
nacje w kuluarach kongresu , tajemnicze porozum ienia , 
fundusze, przeznaczone na łapówki i zakulisow e m a­
chinacje, m ożnaby uzyskać nadzw yczaj ciekaw ą lekturę.

O d n o s i  się to nie tylko do federacyjnego kongresu , 
gdyż w n iek tó rych  s tan ac h  by ło  jeszcze  gorzej.

K om peten tn i m ówią jeszcze i teraz o „dynastj i  
tartaczn ików " którzy kierują polityką St. Z jednoczonych .

Niedawno pew ien  s tu d e n t  un iw ersy te tu  jednego ze 
s ta n ó w  Pojezierza, n ap isa ł  pracę dyplomową o historji 
lasów sosnow ych, k tó rą  nie może on jednak  opubliko-
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p rze targach  l e ś n y c h .  Z  u w a g i  na n is k ie  ce n y ,  p ła c o n e  
za m aterja ł  tarty  przez k u p c ó w  a n g ie ls k ic h ,  b ez  jakich­
k o lw ie k  z a l icz ek  na p o c z e t  kup na , u w z g lę d n iw s z y  o d ­
p ły w  s u r o w c a  d o  N iem iec  z p o m in ię c ie m  k r a jo w y c h  
ta r ta k ó w ,  p o d r o ż e n ie  jego w  n ie w sp ó łm ie r n y m  s t o ­
s u n k u  d o  rr.aterjałów ta r ty c h  oraz aż n a z b y t  sk rom n ą  
krajową k o n s u m c ję  d rew n a ,  n ie t r u d n o  p rzyjść  do  
w n io s k u ,  że  i s t o t n ie  s t r o n a  i in a n so w a  p rze m y s łu  d r z e w ­
n eg o  p r z e d s ta w ia ła  s ię  k ry tyczn ie .

S p r a w a  krdytu  w  ty m  o k r e s ie  cz a su  zn a laz ła  sw ó j  
w yraz  w  z b io r o w y m  p o s tu la c ie  tej d z iedz iny ,  w y s t o s o ­
w a n y m  do m ia ro d a jn y ch  c z y n n ik ó w .

(D alszy ciąg nastąpi.)

Konjunktura a eksport.
Z a s a d n ic z e  zad an ia  p o l ity k i  d rze w n e j  s k o n c e n -  

t r o w u ją  s ie  w kilku p u n k ta ch ,  o p a r ty ch  na w za je m n y m  
p o łączen iu "  w s p ó l n y c h  in te r e s ó w ,  tw o r z ą c  zam k nięty
ła ń c u c h  zagad n ień .

O g n iw a  teg o  ła ń c u c h a  —  t o  k w e s t je  z d z ie d z in y  
e k s p o r t o w e j ,  p r z e m y s ło w e j  k red ytow ej  i t. d., każda  
z a ś  z n ic h  p o s z c z e g ó ln i e  j e s t  k o n g lo m er a te m  g łę b sz y c h ,  
bardziej s z c z e g ó ł o w y c h  i w y p r e c y z o w a n y c h  sp ra w , d o ­
ty c z ą c y c h  d a n e g o  o g n iw a

K w e s tja  organ izacji i polityki ek sp o rtu  d rze w n e g o ,  
ze  w z g lę d u  na p o w a ż n e z n a c z e n ie  tej d z ie d z in y  w  ogólnym  
h a n d lu  zagran iczn ym , j e s t  d o s ta t e c z n ie  a n a l iz o w a n ą  
p orzez koła i a c h o w o - p r z e m y s ł o w e  i czyn n ik i  r z ą d o w e .

N ied o m a g a n ia  n a s z e g o  ek sp o rtu ,  czy to  z braku  
s p r ę ż y s te j  organ izacji,  c z y  też  w sk u te k  s łabej p o m o c y  
l in a n so w e j  w  p o s ta c i  k r e d y tó w  w z g lę d n ie  z p rzyczyn  
zm ia n  konjunktur, odbijają s ię  w  o d p o w ie d n im  s to p n iu  
na c a ło k sz ta łc ie  z a g a d n ie ń  z  dziedz iny  d r z e w n ic tw a .

N a sze  sfery  d r z e w n e  n ie u s t a n n ie  c z y n ią  s taran ia  
i t o  od  d łu ż sz e g o  cza su ,  c e l e m  p o s ta w ie n ia  ek sp o r tu  
d r z e w n e g o  na w ła ś c iw y m  p o z io m ie ,  in n e m i  s ło w a m i ,  
d ą żą  d o  o g r a n ic z e n ia  w y w o z u  s u r o w c a ,  a z w ię k sze n ia  
je g o  e k w iw a le n tu  — m a te r ja łó w  tartych .

Z u w a g i  na o p ó r  o d b io r c ó w  w  tym  kierunku,  
dążen ia  te  są  w  zn aczn ej  m ier ze  u tr u d n io n e .

Najsilniej daje s i ę  o d c z u w a ć  o p ó r  ze  s tron y  N iem iec.  
A nglję  n ie  m o ż n a  tu  b ra ć  w  r a c h u b ę  p o n ie w a ż  j e s t  
to  s e z o n o w e  ź r ó d ło  zb y tu  n a s z e g o  d r e w n a  i o p r ó c z  
teg o  z b y w a m y  tam  w  o k r e s a c h  p opytu ,  p r z e w a ż n ie  
m aterja ły  przetarte .  Zastój  w  tra n za k cja ch  d r e w n e m

z A n g l ik am i należy  t łóm aczyć  poza n iew y c z e r p a n ie m  
d o t y c h c z a s o w y c h  z a p a s ó w ,  n a g r o m a d z o n y c h  w  ub. roku,  
r ó w n ie ż  i tą p rzy c zy n ą ,  ż e  d o tą d  j e s z c z e  różnią  s ię  
p o z io m y  c e n  o d b io r c ó w  i d o s t a w c ó w .

G łó w n ą  za tem  u w a g ę  s k ie r o w u je  ek sp orter  polski  
w b ieżącej  chw ili ,  n a  N iem cy ,  g d z ie  t e n d e n c ja  za k u p ó w  
w  u s ta w ic z n e m  w a h a n iu  w y ra ź n ie  sk ła n ia  s ię  ku o b n i­
ż e n iu ,  p o m im o  m a ło  o g r a n ic z o n e j  m o żn o śc i  p r z y w o z u  
d o  s ie b ie  s u r o w c a  d r z e w n e g o  z Po lsk i.  D ą że n ie m , p o ­
p a r tem  p o s tu la ta m i p rze m y s łu  d r z e w n e g o ,  n a s z y c h  sfer  
r z ą d o w y c h ,  p o d c z a s  za w ie ra n ia  p r o w iz o r y c z n e g o  u k ła d u  
z N ie m c a m i,  b y ło  z a p e w n ie n ie  zb ytu  n a s z y c h  m aterja łów  
ta r ty c h  na rynkach n ie m ie c k ic h ,  u sta lając r o c z n y  k o n ­
ty n g e n t  ic h  w y s o k o ś c i  1.125 tys .  m. sz.

’ Jed n ak ,  jak w id a ć  z liczb s ta ty s ty c z n y c h ,  w y w ó z  
do  N ie m ie c  m a te r ja łó w  ta r ty ch ,  ok reś la  s i ę  poniżej  
u sta lonej  norm y. Z d a n y c h  s t a t y s t y c z n y c h  w ynika ,  
że  w y w ie z io n o  w  gru d niu  ub. r. m a te r ja łó w  u s z la c h e t ­
n io n y c h  n a  za sa d z ie  u m o w y  k o n t y n g e n t o w e j ,  85 .283  m sz ,  
p o d c za s  gd y  e k s p o r t  s u r o w c a  w y n o s i ł  71 .378  m. sz.,  
czy li  m o ż n a b y  z  teg o  w n i o s k o w a ć ,  że  b e z p o ś r e d n io  
po z a w a r c iu  p row izorjum , te n d e n c ja  z b y t u  m aterja łów  
tar tych  z n a c z n ie  s ię  popraw iła ,  l e c z  n ie s t e t y  n ie  n a  d łu g o .

Już w  s t y c z n iu  r. b ież . s ta ty s ty k a  w y k a z a ła  zn a cz n y  
w z r o s t  w y w o z u  d r e w n a  ok rąg łego ,  k osztem  z m n ie jsz en ia  
e k s p o r t u  p ó łfa b ry k a tó w ,  a m ia n o w ic ie :  77 .880  m . s z .  
m at. ta r ty ch  i 119 328  m . s z  s u r o w c a  (!). W  s to s u n k u  
p r o c e n to w y m  w y p a d a :  z w ię k s z e n ie  w y w o z u  s u r o w c a  
o ca  57°/0 i z m n ie j sz e n ie  e k s p o r t u  m a te r ja łó w  tartych  
o ca  9 proc .

N a w e t  s t o s u n k o w o  tak p o w a ż n a  i lo ś ć  w y w i e z i o ­
nych  p ó łfab ryk atów  d o  N ie m ie c  w  gru d n iu  ub. r. n ie  
o d p o w ia d a  j e s z c z e  p rzec ię tn e j  m ies ięc zn e j ,  w y p o ś r o d -  
k o w a n e j  z ogó ln ej  w y s o k o ś c i  k o n t y n g e n t u ,  a k tórą  
m ożn aby  u sta l ić  na 93 .750  m. s z e ś ć .

P r a w d o p o d o b n ie  taki s t o s u n e k  e k s p o r t o w a n e g o  
s u r o w c a  d o  m a te r ja łó w  tartych , utrzym a się  do maja, 
p o n ie w a ż  k am panja  ta rta czn a  n ie  z o s ta ła  j e s z c z e  
u k o ń c z o n ą .

W  z w ią z k u  z o g r a n ic z e n ie m  o b ro tó w  z zagranicą,  
p o w s z e c h n ie  s ię  k o m e n tu je  z a g a d n ie n ie  w e w n ę tr z n e j  
k o n su m e ji .  Z a in te r e so w a n i  liczą  p r z e d e w s z y s t k ie m  na  
o ż y w ie n ie  r u c h u  b u d o w la n e g o ,  k tó r y  od  kilku m ie s ię c y  
z a c z y n a  p ow oli  w zra sta ć .

O b n iż e n ie  k o n ju n k tu r y  w  d r e w n ie  żyw ie j  p oru ­
s z y ło  z a g a d n ie n ie  c e n  t e g o  p rod u k tu ,  w y s u n ę ło  na

w ać ,  gdyż rzuca  o n a  ś w ia t ło  na d z ia ła ln ość  u s t a w o ­
d a w c ó w  k o n g r esu " .

J o h n  Ise  p r z y t a c z a  dalej ca ły  s z e r e g  n ie  mniej  
ja sk r a w y c h  d o w o d ó w ,  l e c z  w y s ta r c z y  i w yżej  p o d a ­
n y c h  cy ta t ,  by  u p r z y to m n ić  s o b ie  na jakim g ru n c ie  
w y r a s ta ły  na całym  te r e n ie  A .  P. p r z e d s ię b io r s tw a  
ta r ta c z n e — k o lo sy .

P o d k re ś la ją c  w zm acn ia jącą  s ię  w  osta tn ich  c z a sa c h  
t e n d e n c ję  d o  z m n ie j sz e n ia  roz m ia ró w  p r z e d s ię b io r s tw  
ta r ta c z n y c h ,  S h o n  u w a ż a  te  z ja w isk o  za bardzo p o s t ę ­
p o w e ,  z p un ktu  w id z e n ia  g o sp o d a r k i  le śnej.

T y lk o  m n ie js z e  tartaki,  w  w aru n k ach  przew agi d róg  
l ą d o w y c h  n a d  w o d n e m i ,  m ogą p ra co w a ć  n a  z d r o w y c h  
z a s a d a c h  trw a le  i p la n o w o ,  z z a c h o w a n ie m  o d p o w i e d ­
n ie g o  s t o s u n k u  do prod uk cji  t y c h  m a s  le ś n y c h ,  które  
s ię  znajdują  w  okręgu  d a n y c h  tartak ów .

Dają s i ę  z a u w a ż y ć  i in n e ,  d o d a t n ie  s t r o n y  w  p racy  
d r o b n e g o  p r z e m y s łu .

F a b r y k i-o lb r z y m y  k o n c e n t r o w a ły  w o k o ł ó  s ie b ie  
w ie lk ie  o s ie d la  ludzkie; za traca ło  s ię  w ię c  d u ż e  środ k i  
na różne urządzenia  s p o łe c z n e ,  drogi, szp ita le ,  szko ły ,  
s t a c j e  e l e k tr y c z n e ,  w o d o c ią g i  i t. p., le c z  w raz  z w y ­
c z e r p a n ie m  s i ę  p r z e tw a r z a n e g o  su r o w c a ,  p rze d s ięb io r ­

s t w a  u n ie r u c h o m ia ły  s ię ,  a te  kulturalne ośrod k i p u ­
s t o s z a ł y  i g in ę ły  o g r o m n e  su m y ,  w  n ich  in w e s t y o w a n e .

Z a t r a c a ło  s ię  przez to  o g r o m n ie  d użo  pracy n a ­
ro d o w ej  i śr o d k ó w .  W s z y s tk o  to, przy w a r u n k a c h  zh ar­
m o n iz o w a n ia  s i ły  p rzetw órczej  tartaku z p r z y r o s te m  
są s ia d u ją c y c h  la s ó w ,  —  n iem a  już t e r a z  m iejsca .

P o w sta ją  w t e d y  w o k o ł o  fabryk s t a ł e  o s ie d la  
ludzkie ,  k tóre s ą  trw a łem i ogn iskam i kultury.

W  p r z e c iw ie ń s tw ie  do  w yże j  w s p o m n ia n e j  t e n ­
dencji,  u m a c n ia ją ce j  s ię  w  St. A .  P. w  F in landji daje  
s ię  z a u w a ży ć  w r ę c z  p rze c iw n y  k ierunek .

Za cz a s  o d  1 9 13 r. d o  1925 r. w e d łu g  s ta ty s ty c z ­
n y c h  d a n y c h  oficjalnej f in landzsk iej  s ta ty s ty k i  ( S t a t i s -  
t isk  A r sb o k  fir F in n la n d  za 1926 r.) śred n ia  i lo ś ć  ro-^  
b o t n ik ó w  na j e d e n  tartak z m ie n i ła  s ię  w  n astę p u ją c y  
s p o s ó b :  1913 r. —  1925 r.
I lość  p racu jących  ta r ta c z n y c h

i h eb la r sk ic h  za k ła d ó w  . . 601 465
O g ó ln a  i lo ść  r o b o t n ik ó w  . . . .  2 7 .528  38 .115
Ś re d n ia  i lość  r o b o tn ik ó w  n a  j e d n o

p r z e d s ię b io r s tw o  . . .  46  82
L iczba  p ra cu ją cy c h  tartak ów  z a  p o w y ż s z y  o k r e s  

c z a s u  z m n ie j sz y ła  s ię  o  2 3 %  w ó w c z a s  g d y  i lość  ro b o t ­
n ik ó w  w z r o s ła  0 38°/„. (C iąg  d a lszy  n a s tąp i ) .
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czołow e miejsco rozważań kwestję krajowego zapotrze­
bowania, jakkolwiek od d łuższego czasu  jest ona przed­
miotem debat w łonie kół gospodarczych i rządowych, 
oraz do pewnego stopnia w płynęło na zaostrzenie kon­
kurencji Polski z państwami eksportującemi drewno 
na rynki zachodnio-europejskie.

SPRAWOZDANIA HANDLOWE.
RyNKl KRAJOWE.

Wyniki sprzedaży d rew na użytkowego i opalowego 
w nadleśn ic tw ach  państwowych.

Nadleśnictwo Państwowe Kąty D. L, P. Poznań.
S u b m is ja  w d n iu  2 0 . m arca  1928 r.

B uk A 1 kl. 135.53 m3 za  m 3 58.00 zł
II „ 31.61 „  „ 50.00 „

B uk A n i ki. 8.21 m 3 za m3 42.00 zł
M IV I I 14.00 II II 31.00 „

B uk B i I I 64.18 I I I I 45.00 „
II ii I I 22.62 I I I I 40.00 „
»» i ii I I 23.44 I I II 36.00 „
II IV I I 0.77 I I I I 28.00 „

B uk A t  I I I 62.25 I I I I 46.40 „
»» II I I 1.71 I I I I 40.00 „
»l III I I 0.35 I I I I 33.60 „

B uk B +  I I I 109 5 I I 31.50 „
I I II I I 2.76 • 1 I I 28.00 „
I I III I I 0.74 I I I I 25.20 ,,

S o sn a I I I 146.14 I I I I 71.30 „
I I II I I 756.36 I I 64.33 „
I I III I I 878.58 »• I I 55.29 „
n IV I I 60.44 41.95 „

S o sn a t  I I I 15.42 I I I I 50.20 „
I I II I I 102.24 I I I I 46.33 „
n III I I 62.44 I I I I 39.23 „
»» IV I I 2 .2 0 »l I I 29.46 „

K A LE N D A R Z TERMINOWY
SPRZEDAŻY DREWNA ZARZĄDÓW LEŚNYCH,

o R ła a z a ią c y c h  s w e  • p r i e d a ź *  w R y n k u  D r i e w n y m ,

S. =  S u b m isja  
L. =  L icy tacja  
W. =  Z w olnej ręk i

Termin
M iejsco w o ść

w. =  W oje­
wództw o

Rodzaj Kopalniaki
O V

H
B liższe
szczeg .

NS-
Q.

L /tu z v c e i i n n e oglo- If)

U w a g iHnratiin a Z  a
d n ia

N (lokal sp rz e d a ż y ) d. =  Dyrekcja 
Lasów Państw .

użytkow e o  O sze-
nle

Ń
T3

coc jk lasa sz tu k m 3 m 3 m p . m p . Nr.
O

a

20. IV. 28 I 0<* P. N. Dębów o (o b e rż a  p.
L eczk o w sk ieg o  K. O s tr . d. - to ru ń sk a d ąb III-V 107,52 9 8 , -

g rab III-IV 1,68
brzoza III-IV 2,25
osika III-IV 8,44
so sn a I-IV 907,91 30,85 40 644 L

1130 P . N. T rzeb cin y

12oo
(k a n ce la r ja ) d.- b y dgoska  

d. - s ie d lc e

so sn a I-IV 5759 4458,62

3000,—

T1195,32 1296— 40 650 S
D. L. P . S ie d lc e  

(k a n c e la r ja ) so sn a •
św ie rk 3000,— 38 624 S

P . N. P ru sk o łę k a
(k a n ce la r ja ) d. - w arsz . o lsza II-III 5,96 87,— 39 628 S

Z a rz ą d  O rd v n . P ró ch n o w o

21. IV. 28. 1100
(k a n ce la r ja ) w - pozn. so sn a 238,23 41 658 W

P. N. W arlub ie
(k a n c e la r ja ) d.- bydgoska so sn a I-IV 4988 3521,41 989,29

23. IV. 28. 1100
brzoza ll-IV 254 77,34 41 656 s w tern  -J- so sn . 39,53 m;)

P . N. B ydgoszcz
(k a n ce la rja ) d .- bydgoska s o s n : I-IV 492 302,23 1058,22 42 664 s i 1490 szt. ż e rd z i, 20

24. IV. 28. 1100
sz t. d rągów  na ru sz t.

P . N. S z a r ła ta  
(k a n c e la r ja ) d.- b y dgoska so sn a 3073—

brzoza 147— 43 673 5
1400 P. N. W ejherow o  

(k a n ce la r ja ) d. - to ru ń sk a so sn a
dąb

I-IV
I-V

452
274

397.75
226.75

grab III-IV 5 1,65 40 648 S
25, IV. 28. 1000 P .N . N akło

1200
'k a n c e la r ja ) d.- b y dgoska d ąb I-IV 273 237,85 39 640 S

D. L. P . R adom

1200
(k a n c e la r ja ) d. - rad o m dąb 445,33 42,— 41 655 S

N ad l. T ru szo w ice  (h o te l

1200
M o s to w la ń sk ie g o .P ru ia n a w. - p o lesk ie 41 657 s n a  w ięk szą  ilość
P . N. O rew n iaczk i d rzew a  s o s n .n a  pn iu

(k a n ce la r ja ) d. - to ru ń sk a so sn a M II 155,53 43 678 s
26. IV. 28. 930 P . N. O b o rn ik i (sa la  p.

1100
N aro ży ń sk ieg o  w O bor. d. - pozn. so sn a 600,— 42 6 6 6 L

P. N. G rabow no
-■ ■■

1100
(k a n ce la r ja ) d.- bydgoska so sn a I-IV 1808 900,29 717,44 2440, 42 665 S

P . N. S z a r ła ta
(k a n ce la r ja ) d.- bydgoska so s n a I-IV 2276 2341,88 1251,37

św ierk I-IU 61,64 42 663 S
27. IV. 28. 1000 P . N. G niew ow o 

(k a n ce la r ja ; d . - to ru ń sk a so sn a
dąb

I-IV
IV

1923
348

672,36
330,16

św ierk I-1V 91 114,57 43 684 S
Z arz . Gł. O rd .N ie św je sk o -

28. IV 28. 1300
K leck iej (k a n c e la r ja ) w.- now ogr. brzoza 1053 317,68 42 662 s

P .N . O s ie k
(k a n c e la r ja ) d.- bydgoska  

d. - pozn .

so sn a I-IV IC615 8305,59

763,81

315,07 43 679 s
50. IV. 28. 1200 P. N. B o ru sz y n e k  

(k a n c e la r ja ) so sn a I-IV 1774
św ierk III -IV 50 27,40 42 670 5

7. V. 28. P . N. R u d zk ie
d .-  białow .

na  8 ,0 0 0  m p. karp iny
(k a n ce la rja ) 43 683 5 n iew y k arczo w an e j
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N a d l e ś n i c t w o  P a ń s ‘w o w e  L e ś n a - H u t a  D. L. P .  T o r u ń .  
S u b m i s j a  w  d n i u  29. m a r c a  1928 r.

S o s n a  II— IV kl. 1171.60 m 3  za  m 3  44.00 z ł

N a d l e ś n i c t w o  P a ń s t w o w e  J a m y  D .  L. P .  T o r u ń .  
L i c y ta c j a  w  d n i u  12. k w i e t n i a  1928 r.

D ą b II— IV kl. z a  m 3 83.57 zł
ii s z c z a p y  o p a ło w e za  m p . 18.42 11
II w a łk i  o p a ł o w e 14.00 11

B u k IV— V kl. z a  m 3 30.15 11
G r a b s z c z a p y  o p a ło w e za  m p . 18.37 n
B r z o z a s z c z a p y  o p a ło w e u 16.00 u
O l c h a s z c z a p y  o p a ło w e i

za  m 3
16.00 u

S o s n a  -j- II kl. 65.00 11
11 III „ I I 66.90 i i

11 IV „
d r ą g i  r u s z t o w e

I I 63.53 i i

11 z a  s z tk . 10.00 i i

I I d r ą g i  11 kl. I I 4.00 i i

i  01 s z c z a p y  o p a ł o w e z a  m p . 17.00 i i

Ś w i e r k  IV kl. z a  m 3 42.85 i i

I I d r ą g i  r u s z t o w e z a  s z tk . 1 0 0 6 u
1 » d r ą g i  I kl. I I 6.10 !•
I I d r ą g i  II „ I I 4.18 u

I I d r ą g i  III „ I I 3.52 i i

N a d l e ś n i c t w o  P a ń s t w o w e  C z e r s k  D .  L. P .  B y d g o s z c z .  
S u b m i s j a  w d n i n  14. k w i e t n i a  1928 r.

S o s n a  I— IV kl .  208.60 m 3  z a  m 3  53.50 zł
„  k o p a ln i a k i  158.70 m 3  „  24.60 „

R Y N K I  Z A G R A N I C Z N E .

BERLIN, 16. 4. Na rynku drzewa ostatnio daje 
się zauważyć nieco większy popyt na odziomki nowego 
cięcia. Szczególniej zakupuje Nadrenja. Płacono za 
towar wschodnio-pruski od 125 marek za 1 m2 loco za­
ładowcza, za sosnę polską (blokowa stolarka) franco 
granica bez cła niemieckiego 110— 112 marek za towar 
odziomkowy franco piła 118— 120 marek, za deski bez 
sęków 105 marek franco Zbąszyń — bez niemieckiego cła.

Notowania oficjalnej G iełdy Zbożowej w Poznaniu)
Cena za 100 kg. netto franco stacja zalad., ładunk* 

całow agonow e, dostawa natychm iastowa.
dnia 16. 4. 1928 r., na  ż y t o :  51.50— 53.00 zł.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
Związek organizacji  pracodawców berlińskiego prze­

mysłu drzewnego uchwalił na walnem zebraniu, jako 
odpowiedź na zatarg z robotnikami w poszczególnych 
fabrykach, zarządzić lokaut wobec wszystkich robotników 
drzewnych. Lokaut ma nastąpić we czwartek.

Kurs dokształcający  
dla borowych — podleśniczych z lasów prywatnych.

W i e l k o p o l s k a  I z b a  R o l n i c z a  u r z ą d z a  w K ó r n ik u  6 -c io  t y g o d ­
n io w y  k u r s  d o k s z t a ł c a j ą c y  d l a  b o r o w y c h  —  p o d l e ś n i c z y c h  
z la s ó w  p r y w a t n y c h .  P o c z ą t e k  k u r s u  30 mala, a koniec 

lipca 1928. N a  k u r s i e  w y k ł a d a n e  b ę d ą  n a j w a ż n i e j s z e  
p r z e d m i o t y  z d z i e d z i n y  l e ś n i c t w a ,  a  m i a n o w i c i e :  o c h r o n a ,  h o d o ­
w la ,  z a r z ą d  i u ż y t k o w a n i e  l a s u ,  p o m i a r  d r z e w  i d r z e w o s t a n ó w ,  
n a u k a  m i e r n i c z a  b o t a n i k a ,  ł o w ie c tw o ,  r a c h u n k i ,  j ę z y k  p o l s k i  
( o r t o g r a f j a )  i n i e s i e n i e  p i e r w s z e j  p o m o c y  p rz y  n i e s z c z ę ś l i w y c h  
w y p a d k a c h  w l e s i e .  O p r ó c z  t e g o  k u r s i ś c i  k o r z y s t a ć  b ę d ą  z p r a k ­
t y c z n y c h  ć w i c z e ń  w l e s i e .

W o s t a t n i c h  2 —3 d n i a c h  k u r s u  o d b ę d ą  s i ę  e g z a m i n a  i w y d a n e  
z o s t a n ą  z a ś w i a d c z e n i a  u k o ń c z e n i a  k u r s u .  Do e g z a m i n ó w  m o g ą  
b y ć  d o p u s z c z e n i  za  o s o b n y m  w n i o s k i e m  i o p ł a t ą  60,—  z ł  t a k ż e  
t a c y  b o ro w i ,  k tó r z y  k u r s u  n i e  w y s łu c h a l i ,  l e c z  k tó r z y  p r y w a t n i e  
s i ę  p r z y s p o s o b i l i .

N a  k u r s  p r z y jm o w a n i  b ę d ą  b o ro w i  w w ie k u  od  2 6 — 45 la t ,  
p o s i a d a j ą c y  n a j m n i e j  4 l a t a  p r a k ty k i  i z o s t a j ą c y  n a  p o s a d a c h .  
K a n d y d a t ó w  n a  b o r o w y c h  n a  k u r s  p r z y j m o w a ć  s i ę  n i e  b ę d z i e

K a n d y d a c i  n a  k u r s  m u s z ą  s i ę  u t r z y m a ć  w ł a s n y m  k o s z t e m ,  
p o s i a d a ć  w ła s n y  s i e n n ik ,  p o ś c i e l  b e l i z n ę  i o p ł a c i ć  z a  k u r s  40 ,—  zł.

Z g ło s z e n i a  k a n d y d a t ó w  n a  k u r s  p r z y j m o w a n e  b ę d ą  d o  d n i a  
5 . m a ja  1928 r. Z e  w z g l ę d u  n a  o g r a n i c z o n ą  Io ś ć  k u r s i s tó w ,  W i e l k o ­
p o l s k a  I z b a  R o l n i c z a  z a s t r z e g a  s o b i e  p r a w o  w y b o r u  k a n d y d a t ó w ,  
k t ó r z y  d o  d n i a  15. m a j a  1928 o t r z y m a j ą  z a w i a d o m i e n i e ,  iż  n a  k u r s  
z o s t a l i  p r z y ją c i .  D o  z g ł o s z e ń  n a ł e ż y  d o ł ą c z y ć  w ł a s n o r ę c z n i e  n a ­
p i s a n y ,  k ró tk i  ż y c io ry s ,  ś w ia d e c t w o  z p r a k ty k i ,  p o ś w i a d c z e n i e  p r a ­
c o d a w c y  o z a j m o w a n i u  p o s a d y  i d e k l a r a c j ę ,  ż e  k a n d y d a t  p o s i a d a  
o d p o w i e d n i ą  g o t ó w k ę  n a  u t r z y m a n i e  i o p ł a t ę  k u r s u

B l i ż s z y c h  i n f o r m a c j i  c o  d o  z a p e w n i e n i a  k w a t e r  i k o s z t ó w  
u t r z y m a n i a  w K ó r n ik u  u d z i e l i  s i ę  n a  ż y c z e n ie  po  15 m a j a  1928 r .

W ielkopolska Izba R olnicza.

R e d a k t o r  o d p o w i e d z i a l n y  za  d z i a ł  R y n k u D r z e w n e g o  J ó z e f  Z ió łk o w s k i  
za  d z i a ł  o g ł o s z e ń  i a d m i n i s t r a c j ę  w y d a w n i c t w a  E d m u n d  B a r t z .

J. MALOWANI EC i SkaV

Tarłalt
456

(st. K iw erce-W ołyń)
p r z y j m u j e  zamówienia n a  k a n tó w k ę ,  
b a l e  i d e s k i  wymiarowe sosnowe 
i p o s i a d a  n a  s k ł a d z i e  w  w y m i a r a c h  o d  Vj" 
d o  4 '  s u c h e  d e s k i  i b a l e  dębowe, legio­
nowe, brsostowe, brzozowe. 
klonowe, olchowe, grabowe 
i s u c h ą  Stolarkę sosnową I i-e j  k la s y .

l iu la tja  przymusowa.
W poniedziałek dnia 30. kwietnia 1928 r.

o g o d z .  1 3 - te j  o d b ę d z i e  s i ę  w r e w i r z e  B ia ł a  pow . C z e r n k ó w  ( l e ś n i ­
c z ó w k a )  s p r z e d a ż  n i ż e j  p o d a n e g o  d r e w n a  za  n a t y c h m i a s t o w ą  z a p ł a t ą :

około 485 rop. kopalniaków  o w ym iarze długości od 1.20 to ir. 
do 2,50 i od 5-16 ctm. średa. w  czubie. 34 iop. opało (w ałków ).

D r e w n o  w y r ą b a n e  w r o k u  1927 z  p o s u s z u .  Z b ió r k a  o g o d z .  
12 - te j  p r z e d  l e ś n i c z ó w k ą ,  g d z i e  d r e w n o  o b e j r z e ć  m o ż n a .

W i e l e ń  n  N., d n i ą  16. k w i e t n i a  1928 r.

A. Wróblewski
688 eg z .  obw.

III
Do wiosennych upraw leśnych polecamy;

Kosztury (lancety) do sadzenia, żelazne i z twardego drewna mocno okute, kra­
jowego wyrobu, także tutejszego wyrobu skrzynki do sadzonek oraz różnej konstrukcji 
motyki, oskardy i łopaty do brózd i regulówki pod sadzenie, do kopania rowków na owady 
i karczowania p n i ; dalej mamy stale na składzie pługi leśne, i zagłębiacze E ckerta ,  kulty^ 
watory (Waldgrubber) M ehnera, różnej konstrukcji spulchniacze, maszynki do siewu 
Senior, Leuthold i P lanet Jr. Oprócz tego polecamy brony leśne łańcuszkowe, przy­
rządy do szkółkowania H ackera ,  kiełkowniki Liberaka, oraz różne innn przybory i na­
rzędzia leśne, także siatkę drucianą do szkółek, upraw i na parkany dostarczamy 

w najlepszej jakości i po cenach ściśle wyliczonych.
I l u s t r o w a n e  c e n n ik i  w y s y ł a m y  n a  ż y c z e n i e .  Z a m ó w ie n ia  p r z y j m u j e m y  ju ż  o b e c n ie  c e le m  d o s t a r c z e n i a  n a r z ę d z i  w  o d p o w .  c z a s i e .  

SKŁADNICA NARZĘDZI LEŚNYCH Przeglądu L eśniczego i Rynku Drzewnego
b •  * n a l» i u, u l i c a  W ie lk ie  G a r b a r y  20  —  T e l e f o n  n r .  18-20  ----------------------

liiiiiiMiMiMiiiaii'iiiiBaiBiJiiicaiiiiii'iii
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llasiona leśne p o l e c a m y  nasiona daglezji zielonej I Ą
(Pseudotsuga Douglasii viridis) p ierwszorzędnej jakości | f l |  
po cenach konkurencyjnych. Prosimy zażądać  oferty BHj 
z podaniem ilości nasienia. 335 I -3

S k ład n ica  nasion  P r z e g l ą d u  L e ś n i c z e g o  i R y n k u  D r z e w n e g o  - P oznań , W ielkie G a rb ary  20. I

Nadleśnictwo Państwowe Przewodnik
pocz. Przewodnik pow. Świecle stacja kolejowa Warlubie

sprzeda w drodze Submfsji w dniu 2 go maja 1928 r. drzewo sosnowe użytkowe.
z zrębów przygodnych.

Kopalniaki, wałki mtr. i szczapy opałowe

3
tr K L A S A 6

o.
12 £

ci
o £ Odległość

Leśnictwo Oddział i poddział Sztuk 1 II III I IV 2 £ “5  u N ^ od stacji
u

Z m3
to

CC
CS

5 Q.to §■ kolej. kim.

1 Dębowe 3, 4, 5, 2 Ib, 22, 41 532 29,65 228,78 266,25 12,86 537,54 Warlubie 16
2 S tarahu ta 33a, 9a 178 8,17 33,64 85,8 i 7,63 135,29 --- —  ■ Kwiatki 8
3 Jeżewnica 57, 59 44 3,34 9,89 23,14 0,28 36,65 — Smętowo 16
4 Rynków 157, 162, 161, 156, 155, 119, 163 1016 15,27 195,75 486,75 94,51 792,28 --- — 16
5 Przewodnik 86 290 16,30 73,37 102,56| 21,53 213,76 — — 16

Razem 2060 72,73| 541,431 964,55 136,81 1715,52
K O P A L N I A K I

6 i S ta rahu ta 52b 1482 177,711 106,84 — _ 284,55 _ _ Kwiatki 8
7 Jeżewnica 101, 97, 96 559 47,47 49,72 — — 97,19 — — Smętowo 16
8 I Rynków 162, 156, 157, 155 116 35,03| 3,25 — — 38,25 — — 16

Razem | 2157 1 260,18[ 159,811 
WA Ł K I  2 M T

419,99

9 Dębowo 21, 6, 22, 4, 2 34 _ Warlubie 16
10 S tarahu ta 32, 10, 9, 33, 54, 11, 36, 55, 52 570 — Kwiatki 8
11 Jeżewnica 65, 100, 76, 57, 62, 59, 96, 101, 58, 74 648 — Smętowo 16
12 Rynków 157, 161, 162, 199, 121, 123, 125, 163, 184, 197 

86, 143, 168, 167, 88, 89, 109, 188
403 — ' 16

13 Przewodnik
Pt

38 —• II 16

P V
R azem : 1693

896 Warlubie 16
1189 Kwiatki 8

583 Smętowo 16

s Z c
14 I Dębowo I 2, 41, 5, 67, 66, 43, 44, 25, 24, 22, 4
15 I S ta rahu ta  35 ,36 ,56 ,32 ,33 ,53 ,54 ,11  16,55,52 7 ,31 ,71 ,72 ,73
16 I Jeżew nica | 62,64,104,102,63,58,75,76,81,103,65,100,54,59,96,58,74

R azem : 2668
Pisem ne oferty z napisem „Submisja" w zalakowanych kopertach należy nadsyłać do Nadleśnictwa do dnia 2~90 

maia 1928 roku godziny 11-tej przedpołudniem poczem nastąpi otwarcie ofert w obecności ew entua ln ie  przybyłych oferentów. 
Przetarg  odbędzie się na obowiązujących warunkach sprzedaży wyrobionego drewna w drodze submisji,  k tóre są do przejrzenia  w Dy­
rekcji Lasów Państwowych w Bydgoszczy i w Nadleśnictwie. — Oferty nie odpowiadające warunkom nie będą  uwzględnione. — Koszta 
korowania i wyciągania ponosi kupujący.

685 Państwowy Nadleśniczy.

f 8.500 doi.
Pod 1 h ip o t e k ę  i udzia ł  w zyskach

poszukuje poważna fabryka dębów, pół- i gotowych fabry­
katów na eksport i dla miejscowego zapotrzebowania, koło 
Gdyni, z cennymi przemysł, i budowlanymi tferenami, wzgl. 
przyjmie wspólnika. Oferty od poważn. reflektant.  

^ u p r a s z a  się pod Nr, 653 do Administracji Rynku D r z e w n e g o . ^

do skrapiania 
kultur

ma na sk ła d z ie  i przyjmuje do reparacji oraz 
dosta rcza  części rezerw ow e

Składnica N arzędzi Leśnych
„Przeglądu Leśn iczego” i ..Rynku D rzew n eg o ”

P o z n a ń ,  W ielkie G arbary 20

Ogłoszenie.
Dnia 27-90 kwietnia 1928 roku

w  Z a r z ą d z i e  G ł ó w n y m  O r d y n a c j i  I i i e ś w i e s k o - K l e c k i e j  w  n i e ś w i e ż o
ulica S tudencka  1, 

odbędzie się s p r z e d a ż  z licytacji przez k o n k u r s  ofert —

brzozy m aterjałowej 1053 kloców
o m iąższości około 317,68 m 3

znajdujących się przy stacji Lachowicze na placach kolejowych.
Szczegółowy wykaz kloców i warunki konkursu  można 

oglądać w Z arządzie  Głównym Dóbr Ordynacji w Nieświeżu 
i w Nadleśnictwie Radziwiłłmontowskiem w Nowinkach.

662 Zarząd Dóbr Ordynacji.

J A Z E F  SCHENK Handel drzewa
P o zn ań  Wiel. G arbary  31 

poleca i kupuje i
wszelkie gatunki m aterjałów  sto larskich, budo­
wlanych, kantówkę, belki, tow ary kołodziejskie.

z swoich składnic:
w Poznaniu ul. Wielkie Garbary i Estkowskiego. 470
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Mam jeszcze Da sprzedaż
3 w a g o n y  s t o l a r s k i c h  6 / 4 “  
1 wag. Z“, 1 wagon 2 7 2 “  
1 w a g .  3 “  b lo chó w .

Towar jes t  zeszło; ocznego 
tnrcia zatem suchy.

Fr. P  o  1 a s  z e  k
tartak. Gostyń 680

iiiMiimNimimiiiiiiiiiiiiiimffmnnfPB
Kapię każda ilość

oszwarów, odpadków od bali an­
gielskich, krótką szalówkę, wał­
ków od 14—20 cm w zwyż g ru ­
bości, długie od 150 cm w zwyż. 

Brunon Bittner 633
Specjalna Fabryka skrzyń 

Poznań, ul Dąbrowskiego 79
^ l l l i l l l l l l l l l l l l l l l l l i n k l l l l l i i i i u U ł l l l l l i n i l i l l l l l l l l M I l I l H ^

I Ca 2500 sztuk 1

do kilofów 1 drzewo przy­
rżnięte  na 500 k r z e s e ł  
ma bardzo t a n i o  do 
681 sprzedania

Fa. Knntze i Kittler
w To ru n iu  u l .  Ż e g l a r s k a  21.

Dla syna mego z ukończoną 
szkołą Wydziałową, lat 16, ! » © -  
ssukuie miejsca we więk­

szych lasach jako

praktykanta
leśnego.

od 1. czerwca b r. 
Miejscowość obojętna. — Zgło­
szenia do Eksp. R. D. pod nr. G87

Poszukuję

w Poznaniu  lub bliższej 
okolicy. Mieszkanie wy­

magane. 
Zgłoszenia do Administr. 
R. Drzewn. pod nr. 1 8 9 9

Pługi „ E c k e r ta " znane ze swej dobroci przy uprawach leśnych 
jak również p o g ł ę b i a c z e  tej samej f a b r y k i

poleca

m SB g& k

R Y N E K  
D R Z E W N Y

S k ła d n ic a  
n a r z ę d z i  le śn y ch

P O Z N A Ń
W e lk ie  Garbary20

Telefon 18-20.

G E N E R A L N E  Z A S T Ę P S T W O

£5

N A  C A Ł A  P O L S K Ę ,

Submisja na drewno użytkowe. 
P a ń s tw -  N ad le śn ic tw o  Gniewowo

(pow iat M orski) poczta  i stacja kolejowa Reda
sp rzeda  na ogólnych w arunkach  sp rzedaży  d rew na wyrobionego obow iązujących  w Dy­
rekcji Lasów Państw ow ych w Toruniu  na s tęp u jące  drewno użytkowe z r. gosp. 1927/28

3
Ti

_o
L

Z
Leśnictwo Oddział Rodzaj

drewna

Sz
tu

k
DŁUŻYCE — Klasa

Razem
m3I | II I III |

m 3
IV | V

1 Kamień 52 b sosna 1610 0,91 83,30 266,81 351,02
2 Przćtoczyno 59 i 60 dąb 29 — — 5,76 4,28 10,04
3 '1 sosna 177 — 11,85 65,02 22,19 — 99,06
4 Zagórze 100 c dąb 26 — — 4,91 8,65 0,89 14,45
5 Marjanott o 127,153,140,166 I ł 166 10.21 50,05 93,35 29,21 0,13 182,95
6 Gniewowo 184 a II 50 — 8,05 23,59 13,28 — 44,92
7 >» >> sosna 72 88,66 74,82 1,93 — — 165,41
8 M 107 i 210 i i 42 2 36 11,99 20,02 — — 34,37
9 *» 177 a dąb 41 0,85 8,18 26,11 7,02 — 42,16

10 11 181 i 204 II 19 0,85 4,32' 8,64 2,53 0,30 16,64
11 1} 1* sosna 22 10,73 4,02 6,47 1,28 22 50
12 I f 20 ‘ świerk 23 — 9 39 8,06 2,15 19,60
13 II 203 dąb 17 2,28 8,25 7,09 1,44 19,06
14 I ł I I świerk 68 9,01 55,87 26,45 3,64 94,97

P isem n e  oferty w kopertach  zalakowanych z napisem ,,Subm isja  na drewno użytkowe" 
należy nadesłać  do Nadleśnictwa do dnia 27 kwietnia 1928 r. gedz. 11 -tej poczem nastąpi 
otwarcie ofert.  Cenę należy podać za 1 m3 na każdy los osobno w złotych i dziesiętnych złotego 
w cyfrach i słowach. P onadto  winien o f e r e n t ' złożyć pisemne oświadczenie, źe znane mu są 
warunki sprzedaży obowiązujące w lasach państwowych którym podaje się bez zas trzeżeń

Wadjum w wysokości 5 %  ogólnej oferowanej ceny kupna należy wpłacić gotówką lub 
papierach wartościowych p rzed  rozpoczęciem submisji w Nadleśnictwie.

Zatwierdzenie  ofert zastrzega  sobie Dyrekcja Lasów Państwowych w Toruniu.
Za jakość drewna Nadleśnictwo nie odpowiada i zastrzega  sobie n ieznaczne różnice 

w masie. Bliższych wyjaśnień co do warunków udziela Nadleśnictwo.
684 Państwowy Nadleśniczy.

wszelkich gatunków do upraw  w iosennych  po le ­
camy po cenach umiarkowanych.

Cenniki wysyłamy na życzenie.

S k ład n ica  n a s io n  P rze g lą d a  Leśniczego  i Rynko Drzewnego
P o z n a ń ,  W ielk ie  G a rb a ry  Nr. 20.

336 J B

■ r

P r z e t a r g .
Na sp rzed aż  2.758,23 m 3 drew na użytkowego jo­

dłowego, 454.58 m 3 sosnowego, 183.54 m 3 bukowego 
i 35 m 3 św ierkow ego z Nadleśnictwa Łagów odbędz ie  
się  dnia 2. maja 1928 r. o godzinie 12-ej
w lokalu Dyrekcji Lasów Państw ow ych w Radomiu przy 
ul. Lubelskiej 53.

Informacji udziela Dyrekcja Lasów Państw ow ych 
w Radom iu oraz N adleśnictw o Łagów.

Dyrekcja Lasów Państw ow ych
w Radom iu. 686
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1
!
i

Zawiadomienie.
W porozum ieniu  z W ielkopolską Izbą Rolniczą  
W ydział L eśn ictw a  w P oznaniu  d o s t a r c z a m y

siarczan miedzi
d o  s k r a p l a n i a  k u l t u r

i prosimy o ła sk a w e zam ów ienia .  Warunki d o ­
stawy podam y na zapytanie

Adminltlr. Przeglądu Leśniczego i l lp lu i  Drzewnego
P o z n a ń ,  W ie lk ie  G arb ary  20

tjmtm uiiniiHHinmiimiiw

potrzebny od zaraz 690

E L E  W L E Ś N  Y
z w y k s z t a ł c e n i e m  c o n a j m n i a j  4 kl .  s z k o ły  ś r e d n i e j .  
Z g ło s z e n ia ,  w r a z  z o d p i s a m i  ś w ia d e c t w ,  k tó r y c h  

s i ę  n i e  z w r a c a  p r z y j m u je

Zarząd leśny H e nrykow o
W Zaborowie. R y n e k  2. p. L e sz n o .

URM

Poszukuje sie stale za gotówkę: sosnow y towar o d z ie m k o w y  i
■ d r o b n o s ł o i s t y ,  p o c h o d z ą c y  z  k lo c ó w  b e z  s ę k ó w  ■
* i g u z ó w ,  c z y s ty ,  p r z e w a ż n i e  4 /4 " — 6 /4 "  z e  s to -  J
* r e g o i n o w e g o p r z e c i e r a n i a w e w i ę k s z y c h i l o ś c i a c h  a
J  O f e r t y  z p o d a n i e m  o s t a t e c z n y c h  c e n  u p r a s z a  s i ę  p o d  n r .  J

67  5 d o  A d m i n i s t r a c j i  „ R y n k u  D r z e w n e g o "  ■

■•■■■■•(•■I

K o p o l n i a k W M M
k up u

1 .  H E IN E
j e  s t a l e  (2)  

Frankfurt  (Oder)  
S t i f t s p l a t z  10.

F a c h o w i e c  d r z e w n y
z  d ł u ż s z ą  p r a k t y k ą  

szuka posady . S p e c j a l ­
n o ś ć  —  uyróbka k o p a l n i a k ó w .
W ł a d a  j ę z y k i e m  p o l s k im ,  n i e ­
m i e c k i m  w p i ś m ie  i s ło w ie .

M i e j s c o w o ś ć  o b o j ę t n a .
O f e r t y  n a d e s ł a ć  d o  A d m i n i s t r  
R y n k u  D r z e w n e g o  p o d  nr .  689
O O O O O O O O O O O O O O O C O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O

I Sosnowy, olchowy, dębowy, klonowy
S materiał kupuje stale 28

I  KRBEC «& PRIBYL, s k ł a d  d r e w a  CESKA TREB0VA CECHY §
ooooooocooooooooonoooooooooooooooooooooooo

Wyszedł z druku
n a k ł a d e m  

Przeglądu L e śn icz eg o  i Rynku 
Drzew nego  T. z o. p. w Poznaniu

Zarys miernictwa elementarnego
W. A. Ł U C Z K IE W 1 C Z A  
krótki praktyczny podręcznik  dla  
leśn ików  itp. z 17 rycin, w tek śc ie .  
Cena egzem p larza  wynosi 3 ,80  z ł  
prócz k osztów  wysyłki —  za m ó ­
wienia  przyjmuje i uskutecznia  

Ĵ dm. Przegl. Leśniczego 
i Rynku Drzewnego.

Z A K U P U J E M Y  STALE ZA GOTÓWKĘ
obiekty leśne,  d rzew os tany  
wszelkiego rodzaiu I kopalniaki.

ZachoitDie Towarzystwo dla ekspoito drzewa s p . to .o .
K R A K Ó W ,  D U N A J E W S K I E G O  9
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l Sadzonki sosnowe I
1 roczne, 4 zł za 1000 szt.

ma do oddania 674 1

|  B O L E S Ł A W  T H O M A S ,  L u t ó w k o ,  )
pow . S ę p ó l n o ,  P o m o r z e .

îiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiim

T a b e l ę  k u b i c z n . t  na d rz ew o  okrąg łe ,  r ż n ię te  
i c io s a n e  H. K o r m a n a  —  w c en ie  6,- zł za  egzem pl .

T a b e l ę  k u b i c z n ą  m iary  m e t ry cz n e j  d la  d rzew a  
okrąg łego  W. K a m i ń s k i e g o  —  w c e n ie  1,- zł za  egz.

„ D a w n e  s p o r y  o  w ł a s n o ś ć  i s ł u ż e b n o ś c i  
w T a t r a c h ' 1 M.A. L i b e r a k a  - w cen.  0,50 zł za  egz.

„ D ą b r o w y  B i a ł o w i e ż y 11 J .  P a c z o s k i e g o  —
w c e n i e  1,—  z ło ty  z a  e g z e m p l a r z .

„ L u ź n e  k a r t k i 11 Z. H r y n i e w i e c k i e g o  —  
w c en ie  1,50 złoty za  egzem pla rz .

„ Z n a c z e n i e  p o c h o d z e n i a  n a s i o n  w  g o ­
s p o d a r s t w i e  l e ś n e m "  H. W y rw iń s k ie g o  — 
w c en ie  2,— z ło te  za  eg zem p la rz .

„ K r ó t k i  z a r y s  n a u k i  o  p o m i a r z e  d rzew  i d r z e ­
w o s ta n ó w "  W. A. Ł u c z k ie w i c z a  - w c en ie  5,- zł 
za egz.

„ R o k  m y ś l iw e g o 11 K o r s a k a  - w c en ie  18,-z ł  za  egz.
„ Ł o w ie c tw o "  po d rę cz n ik  d la  szkół  le śn y ch  i r o ln i ­

czych  S z t o l c m a n a  —  w cen i  3,— zł za  egzem pl .
„ P o l u j ą c ą  P a n i ”  W. J .  P o ł c z y ń s k i e g o  — 

dla leśn ików  po zn iżo n e j  c en ie  3,— z ł  za  egz.
„C ele ,  z a s a d y  i r o d z a j e  d o ś w i a d c z a l n .  u ż y t­

k o w e g o "  F. B o n a s e w i c z a  — w c en ie  1,50 za  egz.
„ W y r d b k a  d r e w n a ”  F. B o n a s e w i c z a  — 

w c en ie  2,— z ło te  za  eg zem p la rz .
„L a sy  i L e ś n i c t w o  w S ta n a c h  Z je d n o cz .  Ameryki 

P ó łn o c n e j"  J .  R a f a l s k i e g o  - w c e n ie  8,50 zł za  egz.
„ K s ią ż k ę  a d r e s o w ą  n iem iec k ie g o  p rz e m y s łu  

d rz ew n .  r. 1926“ — w c e n ie  40,—  zł za  egzem pl .
„ D a r z  B ó r "  k a le n d a rz  leśny  n a  r. 1928, P rz e g lą d u  

L eśn icze  go i R ynku Drzew. - w c en ie  4,25 zł za  egz.
„ K a l e n d a r z  M y ś l iw sk i"  na  rok 1928 J .  E js -  

m o n d a  —  w c e n ie  5,— z ło tych  za  eg zem p la rz .
„ Z a r y s  m i e r n i c t w a  e l e m e n t a r n e g o ”  W. A. 

Ł u c z k ie w i c z a  w c e n ie  3,80 za  1 egz.
„ K a l e n d a r z  L eśny  I n f o r m a c y j n y "  na  rok  1928, 

Zw. Leśn.  P o lsk ich  o d d z ia ł  W ileńsk i  — w c en ie  
3 50 zł.  za  1 egz.

„ S ł o w n i k  L e ś n i c z y "  c z ę ść  I. po lsko-n iem .,  
f r a n c . -angl. ,  c e n a  4,— zł, c zę ść  II. franc .-po lska,  
angl -po lska ,  n iem .-p o lsk a  c e n a  6,—  zł.

„ M e t o d y k a  N a u c z a n i a "  M akro sk o p o w eg o  Roz­
p o z n aw a n ia  d re w n a  F .  B o n a s e w i c z a  w c en ie  
1,20 zł za  egz.

M i n i m .  P i z t M  Leśniczego j Rynku Dizewnego
T ele fo n  1820 —  P O Z N A Ń  — W. G arb ary  20
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